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—.W dviu wczorajszym. w Kościele XX. Reforma: 
tów, odchodzone- Odpust na” cześć IMIENIA: JEZUS; 
JWX Biskup Majerczak, celebrował Sumaę, Słowo 
BOŻE opowiedział JX. Jackowski; Braciszek Ildefons 
odegrał na organach Mszę Vogta, na Graduale „Ave 
Marja* Cherubiniego.— Takiż Odpust odprawiany był 
w Kościele po-Sernardyńskim, Summę celebrował JX. 
Czepułówicz, text Ewangeliczny rozwinął JA. Obla- 
siński, Amatorowie pod przewodnictwem P. Chwalibo- 
ga, odśpiewali Mszę Krogulskiego Ner 2gi, na Offerto- 


rium hymn Licla, na Benedictus modlitwę do NAJŚW: 


PANNY Złotaszewskiego; na Agnus solo sopran „PA- 
NIE, jak mądrość Twoja* z towarzyszeniem chóru Kro- 
gulskiego. — Nabożeństwo Odpustowe ku czci IMIENIA 
JEZUS odprawione było również w Kościele po-77%nz- 
tarskim, Summę celebrował JX. Prej, Kazanie miał JX. 
Jasiński, tudzież w Kaplicy. Szpitala „DZIECIĄTKA-JE- 
ZUS, Summę celebrował JX. Kanonik Dziaszkowski, 
a naukę opowiedział JX. Janczak. — W Kościele PP. 
Sakramentek, w czasie Summy celebrowanej przez 
JX. Kanonika Bulińskiego, Artyści Teatru i Amatoro- 
wie odśpiewali Mszę Behma, na Graduałe „Ojcze nasz” 
Tejchmana, na Offertorium tercet z Oratorium Elsne: 
ra; ùa Benedictus hymn „BOŻE Sędzio sprawiedliwy” 
Żylińskiego, na Agnus modlitwę Moniuszki o „WŁAD- 
CO świata”, — W Kościele Katedralnym Śgo JANA, 
Summę celebrował JX, Kanonik Sotkiewicz, w czasie 
której chóry Instytutu Muzycznego, pod kierunkiem 
P. Studzińskiego, wykonały po raz pierwszy Mszę Nie- 
dermajera, Credo Ejblingera, na Offertorium „AYe Ve- 
rum” Mozarta, — W Kościele XX. Pijarów; Summę cele- 
brował JX: Jakubowicz, Kazanie miał JX. Koperski, 
Artyści i Amatorowie odśpiewali Mszę Elsnera Ner 77, 
Graduale Roztworowskiego, na Offertorium, duet, te- 
nor i bas, Mercadantego, na Benedictus hymn do Matki 
. BOSKIEJ Beltjensa, na zakończenie 0 „Sanetisima” 
nieznanego kompozytora: Włoskiego: 


O 


W IMIENIU NAJJAŚNIEJSZEGO PANA 
XANDRA II, 
CESARZA i SAMOWŁĄDpcy WSZECH ROSSI, 
KRÓLA POLSKIEGO, 
WIELKIEGO. XIĘCIA FINLANDZKIEGO, 
etc, te, etc: 
Połączone Zebranie Komitetu. Urządzającego 
i Rady Administracyjnej Królestwa. Polskiego; ' 
Rozpoznawszy przedstawienie Dyrektora Główne” 
go Komisji Rządowej Oświecenia Publicznego, o spo: 
sobach wykazunia i zachowania rzeczywistego ma- 
jątku początkowych szkół miejskich i wiejskich, na 
zasadzie artykułu 62-go Najwyższego Ukazu, z dnia 
30 Sierpnia (11 Września) 1864 r. o szkołach począt* 
kowych, Połączone Zebranie Komitetu Urządzającego 
"i Rady Administracyjnej postanowiło i stanowi: 


1. Prowadzenie -inwentarza własności, szkół po- 
czątkowych w miastach „i wsiach, wkłąda się na nau- 
czycień „szkół: początkowych. 

2. Czuwanienad wypełnieniem tego obowiązku po- 
ruczyć w gminach i wsiach Wójtóm gmin, a w mia“ 
stach radzorcom szkół, z zastrzeżeniem, że pomienio- 
ne osoby czuwać także powinny, iżby do inwentarza 
zapisane zostały przedmioty, nowonabywane dla szko- 
ły; pociąganie do odpowiedzialności za niedokładne 
prowadzenie inwentarzy i za stracone rzeczy, następu- 
je podług ogólnego porządku przepisami prawa usta- 
nowionego. P i 

3. W szkołach początkowych, gdzie niema sporzą- 
dzonych inwentarzy . własności szkolnej, nauczyciele 
obowiązani są na nowo sporządzić takówe; ' tam zaś, 
gdzie inwentarze znajdują się, powinni poczynić za- 
znaczenia co do rzeczy straconych lub do użytku nie- 
przydatnych, a nadto, uzupełnić przez. zapisanie do 
inwentarza przedmiotów, które przybyły na własność 
szkolną. =" -d 

4. Składanie: sprawozdań o stanie majątku szkol- 
nego do. Komisji Rządowej Oświecenia Publicznego, 
jakie dotychczas istniało podług: dawniejszych prze- 
pisów, uchylić, włożywszy na Naczelników dyrekcji 
naukowych obowiązek, iżby w czasie objaszdów prze- 
konywali się tak o dókłądnem prowadzeniu inwenta- 
rzy, jako też i o całości majątku szkolnego. 

5. Wykonanie niniejszego „postanowienia, które w 
Dzienniku Praw zamieszczone być ma, poruczyć Dy- 
rektorowi Głównemu Oświecenia Publicznego; po znie- 
sięniu się z właściwemi Władzami. 

Działo się w Warszawie, na 8m Posiedzeniu Polg- 
czonego Zebrania się Komitetu Urządzającego i Rady 
Administracyjnej Królestwa Polskiego, dnia 23 Listo- 
pada (5 Grudnia) 1865 r. War.) 


— Komisja Likwidacyjna w Królestwie Polskiem, podaje 
do powszechnej wiadomości, iż, wynagrodzenia likwidacyjne: 
w ilości rs. 1,838 kop. 39, przypadające na mocy rozporzą=* 
dzenia Komisji z dnia 29 Grudnia (10 Stycznia) 1865/6 r., 
Kazimierzowi Vetter, właścicielowi dóbr Koziki- Wądołowo, 
położonych w Gubernji Augustowskiej, Powiecie Łomżyń: 
skim, Gminie Śniadowskiej, wysłane zostało do Kassy Po- 
wiatu Łomżyńskiego, celem wypłaty komu należy;—w ilości 


, rs. 4,759 kop: 33, przypadające na mocy rozporządzenia Ko- 


misji z dnia 29 Grudnia (10 Stycznia) 1865/6 r., Ignacemix 
Tide, właścicielowi dóbr Karsznice, położonych w. Gubernji 
Radomskiej, Powiecie Kieleckim, Gminie Złotniki, wysłane 
zostało do Kassy Powiatu Kieleckiego, celem wypłaty komu 
należy; —w ilości rs. 30,065 kop: 45, przypadające na mocy 
rozporządzenia Komisji zd. 29 Grudnia (10 Stycznia) 1865/6 
roku, Ludwikowi Klemensowskiemu, właścicielowi dóbr Ce- 
lejow, ae 3 w Gubernji Lubelskiej, Powiecie Lubel- 
skim, Gminie Celejów, wysłane zostało do Kassy Powiatu 
Lubelskiego, celem wypłaty komu należy;—w ilości rs, 428 
kop: 33, przypadające na mocy rozporządzenia Komisji zdnia 
29 Grudnia (10 Stycznia) 1865/6 r., Felixowi Moskalewskie- 
mu, właścicielowi dóbr Sieprawki, położonych w Gubernji 
Lubelskiej, Powiecie Lubelskim, Gminie Tomaszowice, wy: 


słane zostało do Kassy Powiatu Lubelskiego, celem wypłaty 
komu należy; w ilości rs. 4,571, przypadające na mocy roz- 
porządzenia Komisji, z dnia 29 Grudnia (10 Stycznia) 
1865/6 r., Faustynowi i Paulinie Pruskim, właścicielom dóbr 
Prussy, położonych w Gubernji Warszawskiej, Powiecie Raw- 
skim, Gminach Głuchów i Z in, wysłane zostało do- 
Kassy Powiatu Warszawskiego, celem wypłaty komu nale- 
ży;—w ilości rs. 30,878 kop: 2, przypadające na mocy roz- 
porządzenia Komisji z dnia 29 Grudnia (10 Stycznia) 1865/6 
roku, Wincentemu Bielskiemu, właścicielowi dóbr Ucher, 
położonych w Guber: Lubelskiej, Powiecie Krasnostawskim, 
Gminach Ucher i Zagrody, wysłane zostało do Kassy Po- 
wiatu Lubelskiego, celem wypłaty komu należy.  (D. W.) 

Zarząd. Poczt w Królestwie Polskiem, podajedo wiadomo- 
ści, że w skutek: nowozawartej konwencji pocztowej po- 
między. Najjaśniejszym (Cesarzem Wszech Rusi, a Najja- 
śniejszym Królem Pruskim w dnia 10 (22) Sierpnia 1865 r., 
wchodzącej w wykonanie z dniem I (13) Stycznia 1866, o- 
płaty pocztowe od korrespondencji listowej z Cesarstwai 
Królestwa Polskiego do Prus, oraz do ionych krajów za nie- 
mi leżących wyprawianej i ztamtąd nadchodzącej, uległy 
obniżeniu, Podług konwencji tej, za korrespondencję listową 
uważają się: ; 

a) Listy zwyczajne. 

ù) Listy rekomendowane. 

c) Próbki towarów i wzory: * 

d) Posyłki w przepaskach i 

e) Otwarte karty o których niżej mowa, 

Opłaty ogólne pocztowe od nich są następujące: 

I. Za listy z miejsc pocztowych pogranicznych Królestwa, 
do prowincji pogranicznych Pruskich, a mianowicie Prus 
Wschodnich i Zachodnich, Poznania, Szlązka, oraz za listy 
ztamtąd do miejsc pogranicznych w Królestwie nadeszłe: 

Za list pojedynczy frankowany kop. sr. 7. 

Za list pojedynczy niefrankowany kop Io. 

Za listy ż innych miejsc pocztowych w Królestwie, do 
powyższych prowincji, oraz ztamtąd do tychże miejsc na- 
deszłe: 

Za list pojedynczy frankowany kop. sr. 10. 

Za list pojedynczy niefrankowany kop. 14. 

IL Za listy z Królestwa do innych miejsc w Prusach i 
w Związku Pocztowym Niemieckim położonych, oraz, ztam- 
tąd nadeszłe: r 

Za list pojedynczy frankowany kop. sr. 14. 

Za list pojedynczy niefrankowany kop. rs. 20. 

TII. Za przesyłanie pomiędzy przęciwległemi punktami 
pocztowemi pogranicznemi listów pojedynczych: frankowa- 
nych lub niefrankowanych, za każdy list kop. sr: 3. 

Za normę wagi pojedynczego listu przyjmuje się 15, gra- 
mów, odpowiadających 17/, łuta wagi ruskiej, a 1 łutowi nie 
spełoa wagi pruskiej. 

Za listy wagi mad 15 do 30 gramów włącznie, pobiera 
się opłata podwójna, za: listy: wagi nad'30 -do 45 gramów 
włącznie, opłata potrójna it» d., za większą wagę listu opła- 
ta pocztowa powiększa się w takiejże proporcji: 

Oddaweom: pozostawia się do woli, listy zwyczajne do 
Prus i Związku Pocztowego Niemieckiego frankować, lub też 
posyłać na: koszt odbierającego; do których zaś innych kra: 
jów istnieje przymus frankowania,. objaśniająoddzielne taxy 
szczegółowe. 

IV. Za-listy rekomendowane, pobiera się takay sama*o- 
płata, jaki za listy zwyczajne z. doliczeniem opłaty stałej re- 
komenńdacyjnej: kop. sf. 7, oraz opłatw za kwit pocztowy 
w ilości+k.st. 3'0d każdego listu. Oddawcy lista rekomendo- 
wanego służy prawo zamieścić naliście żądanie dostarcze: 
nia mu rewersu powrotnego podpisanego przez adresata, a 
w takimi razie za rewers takowy, oddawca dopłaca jeszcze 
kop) s. 7 od każdego listu. 

VW. Próbki towarów i wzory powinny być przesłane w prze. 
paskach, lub winny sposób:tak“ zapakowane, aby było.wi: 


dać co się mianowicie przesyła, i nie powinny mieć żadnej: 


wartości na: sprzedaż. 

Na przesyłkach takich nienależy zamieszczać żadnych pi: 
śmiennych adnotacji oprócz: adregu odbierającego, znaku fa- 
brycznego ałbochańdlowego, z wykdzabiem firmy oddawcy; 


UE, KTW 


oraz numerów i ceny; listy do nich dołączane być nie mogą, 

VI Posyłki w przepaskach podobuie powinny być tak pa- 
kowane, aby z łatwością móżna było widzieć co w sobie za- 
ierają. 

Do przesyłki w przepaskach kwalifikują Się: druki, lito- 
grafje na metalu ryte, lub innym sposobem- mechanicznym 
wykonane przedmioty, dogodne do przesłania pocztą listową 
zwyjątkiem pism przygotowanych za pomocą maszyn do ko- 
piowania. a 

Na posyłkach w przepaskach, z wyjątkiem adresu odbie- 
rsjącego i podpisu oddawcy, oraz dnia i miejsca oddania 
ns pocztę, nie może być nic więcej pisanego; na arkuszach 
zaś z korrektą dozwala się czynić jeszcze piśmienne uwagi, 
odnoszące się do korrekty. 

Próbki towarów, wzory i posyłki w przepaskach, tylko 
franco na pocztę przyjmowane być mogą Za przesyłkę ich 
do Prusi do Związku Pocztowego Niemieckiego, oraz na- 
wzajem ogólna opłata wynosi po */, sr. gr. za kaźde 40 gra- 
mów równających się 3%/, łuta wagi ruskiej, czyli 2%, łu- 
ta wagi pruskiej. W Królestwie Polskiem za takie przesył: 
ki pojedynczej wagi pobiera się kop 2, za ważące zaś dwa 
razy tyle kop. 4, trzy razy tyle kop. 6, cztery razy tyle kop. 
7, pięć razy tyle kop. 9isześć razy tyle kop. 10. 

Listy, próbki towarów i wzory, oraz posyłki w przepa- 
skach, ważące każda sztuką oddzielnie więcej nad 250 grą- 
mów, czyli: 191/, łutówruskich, ą 15 pruskich, dla przesła- 
nia pocztą listową,. nie-przyjmuje się. Próbki towarów i wzo- 
rj, nie przewyższające rzeczonej wagi, przy  expedjowaniu 
pocztami listowemi mogą być posyłane bez deklaracji Cel: 
nych. 

Drukowane lub litografowane | wszelkiego rodzaju ogło- 
szenia jako to: cyrkularze handlowe, cenniki i t. p. oddą- 
wane na pocztę w formie kart otwartych nie mogą być wkłą- 
dane w koperty, ani też w przepaski i nie powinny być , 
większe od'formatu listu zwyczajnego, ażeby przy przesła* 
niu nie składającich, można było takowe pakować w ogól- 
nych paczkąch. listowych. 


Karty otwarte zbyt małego rozmiaru, pocztami przesyłane 


być nie mogą. z 

Powyższekarty otwarte, powiuny być drukowane lub li- 
tografowane, na papierze twardym, na kształt tektarow ego, 
na nich oprócz adresu odbierającego, podpisu oddawcy, dnia 
i miesiąca oddania na poczt.„ nic więcej; pisanego być nie 
może, C 

Takowe karty. podlegają przymusowi frankowania i mogą , 
być przesyłane z Królestwa do Prus 1 Związku Poczto wego 
Niemieckiego za opłatą ogólną po Kop. sr. 2 od sztuki: 

Frankowana  korrespondencja listową wyżej wymieniond 
(e wyjątkiem listów rekomendowanych, którejak dotąd w biu- 
rach pocztowych, z obowiązkiem uiszczenia przynależnych o=- 
płatw gotowiźnie oddawane býć winny). Po naklejeniu na 
niej odpowiedniej ilości marek pocztowych na stronie adre- 
su, może być wrzucana do Skrzyqek pocztowych, gdzie się“ 
takowe znajdują, lub też oddawana w biurze Pocztowym, 
gdzie w razie potrzeby mogą być zakupione marki dla bez- 
zwłocznego przyklejenia ich; listy niedostatecznie franko- 
wane markami, uważają: się jako: niefrankoWAne, lecz war- 
tość przyklejonych nanichymarek zalicza/sie NA rzecz przy- 
padającej od. nich, opłaty, 

Za przesłanie pocztą listowej, korespondencji, trąnzito 
przez Prusy i Związek Pocztowy Niemiecki do innych za nie- 
mi leżących Krajów i! nawzajem, oprócz Opłat! pocztowych 
wyżej wymienionych, jeszcze doliczają S! Opłaty zagranicz- 
ne, zamieszczone. w oddzielnej taxie SZcZegółowej.  (D. W.) 

— Warszawski Ober- Poliemajster. — Uznawszy potrzebę 
dopełnienia żmiany dotychczasowych biletów, wydgwanych 
mieszkańcom tutejszym, na: wolne , chodzenie” po mieście 
w nocnej porze bez zapalonej, latarki, zarządziłem przyspo- 
sobienie nowych biletów, i takowe poczynając od Nowego 
Roku przyszłego, na zielonym papierze kolorem czerwonym 
drukowane, wydawane będą. O czem podając do wiadomości 
publicznej, uprzedzam osoby intereSowane, iż wymiana bile- 
tów: w czasie od- dnia 20 Grudnia (1 Stycznia)! 1865/6 r. do 
1 (13) Stycznia. t..r., dokonaną być Winna; po tym bowiem ter- 


minie, nikt za dawnym biletem od godziny | 2ej. po półaocy cho», | 
dzić nie będzie miał prąwa. Dla ułatwienia tej wymiany, na 


| 


»— 


h 
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-_.awaczam do składania takowych czasod godziny 9ej rano do.lej 


z południa kaużdodziennie, w Kancellarji Vice Dyrektora Za- 
rządu Policji, a wydawanie uskuteczniać się będzie ud godzi- 
ny 3ej do 5ej z pełudnia.— Warszawa, dnia 10 (22) Listopa- 
da 1865 r.— Orszaku JEGO CESARSKO-KRÓLEWSKIEJ 
MOŚCI, Jenerał-Major Baron Frederiks. o (G. PJ: 

į — Warszawski Ober-Poliemajster.— Zpowodu rozpoczę- 


‘tych z.dniem 2 (14) Stycznia r. b., maskarad w salach reduto- 


wych, służba policyjna otrzymała rozkaz przestrzegania Co 
następuje: 1) ażeby do sal rzeczonych nikt nie wchodził zła- 
skami; parasolami, w fatrach, płaszezach. lub' salopach, lecz 
rzeczy te składał w miejscach właściwych za końtramarkami, 
lub oddawał swoim służącym; 2) ażeby maski w ubraniu lub 
z napisami nieprzyzwojtemi, jak niemniej godłami jakiegokol- 
więkbądź rodzaju, wpuszczane nie były; 3) ażeby w czasie 
maskarady, zbieranie wszelkich składek pieniężnych miejsca 
nie miało. O czem dla zastósowania się, mieszkańców zawia - 
damiam. — Warszawa, dnia 31 Gradnią, (12 Stycznia) 1865/6 
roku.— Orsząku JEGO CESARSKU.-KRÓLEW$SKIEJ MOŚCI, 
Jenerał-Major Baron Frederiks, (G. P.) 
EZ 0 ona Rirwlgl 


— W zamian wizyt i rozsyłania wizytowych bile- 
tów, następujące osoby złożyły ofiary ma rzecz Miko- 


«łajewskiej Ochrony pozostającej pod Wysoką Opieką 


JEJ CESARSKIEJ Mości MARJI ALEXANDROWEJ: 
Major Judin, Kapitan Okołowicz, $2: K. Masżel, Sa- 
peszko, Gelfrejch; Poracznicy: Chełstowski, Rebedaj- 
łów, Kartaszewski, Albów, Czerkasoów, Łyków; Pra- 
porszczycy: Tornel, Sekerinski, Romanczenko. =~ 


— Przyjechali do Warszawy: Jenerał-Lejtnauci: Ga- 
necki, z syg Zukowski, Komendant Twierdzy No- 
wogiergierwskiej, z tejże Twierdzy; — wyjechali zaś: 


"Tajny Radca Senator Kruzensztern, do Białegostoku; 


Dymissjonowany Jenerał-Major Małachowski, * do 
Brześcia. 


— Warszawskie Towarzystwo Dobroczynnośći, mą 
honor podać do wiadomości powszechnej, że na mö- 
cy zezwolenia Rządu, dane będą w dniach 8 (20) 
i 10 (22) Stycznia r. b. o godzinie 7ej wieczorem 
przedstawienia Teatru Amatorskiego w Sali tegoż To- 
warzystwa, na których odegraną będzie komedja w 3ch 
aktach oryginalnie przez Alexandra Hr. Fredre na- 
pisana, p. t „Gwałtu co się dzieje Cena miejść: 
Loża z 4ma biletami rs. 10, bilet do krzeseł w 4ch 
pierwszych rzędach rs. 3, w 4ch następnych rs. 2, 
w ostatnich rzędach rs. 1 kop. 50, amfiteatr rs. 1 
kop. 50, miejsce stojące na parterze rs. 1. Sprzedaż 
biletów odbywa się codziennie w Kancellarji Towarzy- 
stwa od godziny 4€j do Gej wieczorem, zaś począwszy 
odnia 7 (19) b. m., Sprzedaż takowa uskuteczniać się 


będzie tamże od godziny 12ej do Ściej z południa - 


i od 4ej do Gej wieczorem. —W Warszawie, dnia 31 
Grudnia (12 Stycznia) 1865/6 r. -- Prezes Admini- 
nistracji Ogólnej 4. Preyss. — Członek Sekretarz 
Towarzystwa Dąbrowski. (D. War.) 


ze Ciągnąca się od ośmiu lat budowa Kościoła 
Parafjalnego we wsi Wyrozębach, w Dyecezji Podlas- 
kiej, fundacji Ś. p. Tadeusza Doria Dernałowicz, obe- 
cnie uskutecznioną została. W dniu 26 Listopada 
r. z, w obec licznie zgromadzonego ludu, odbyło się 
poświęcenie nowo wymurowanego Kościoła, przez 
miejscowego Proboszcza J. Xiędza Juljana Brze- 
ściańskiego. Przy zakończeniu niektórych ceremonji 
Kościelnych, w starym drewnianym Kościołką, i w cza- 
Się przenoszenia Sanctissimum do daleko okazalszej 


` 


i wspanialszej Świątyni PAŃSKIEJ, czcigodny Kapłan 
X. Antoni Borkowski, Wikarjusz z Knychówka, wypo- , 
wiedział Słowo BOŻE, przemawiając do kilko:tysią- 
cznego ludu słowy. rozrzewniającemi, przypominając 
słuchaczom odebraue łaski, w tym blisko dwu-wieko- 
wym Przybytku BOŻYM. „Po skończonej Procesji do 
Nowego Kościoła, wielce wymownemi słowy -J. X. 
Kanonik Alexandrowicz, Proboszcz Mordzki, Dziekan 
Siedlecki, przywitał Słuchaczów rzewnemi słowy, za- 
chęcając ich zarazem do gorących modłów i dziękczy- 
nień, że NAJWYŻSZY PAN dozwolił przy rozlicznych 
przeszkodach tak. wspaniale i gustownie doprowadzić 
to dzieło, którem może się: poszczycić cała okolica 
Nadbużna. Następnie wynurzył podziękowanie w Imie- 
niu Parafji zacnym Kollatorom i Fundatorom no- 
wego Kościoła za „wiekopomne „dzieło, że myśl 
i zamiar świętej pamięci. Tadeusza Doria: Der- 
nałowicz Ich Ojca, przywiedli; z wszelką „akuratno- 
ścią i wspaniałomyślnością do skutku. W końcu zaś 
zwrócił swą mowę do miejscowego Proboszcza J. X. 
Juljana Brześciańskiego, dziękując Mu serdecznie za 
Jego pracę, starania i zabiegi, który wielce przyczy- 
nił się do wzniesienia tej Świątyni PAŃSKIEJ. Do- 
świadczał On bowiem w ciągu tego czasu rozlicznych 
przeszkód, jednakże swą cierpliwością i pilnością, 
przetrwał aż do końca w swem niezłomnem zamia- 
rze. Nowo wymurowany Kościół, wystawionym jest 
w stylu Korynckim, i stanowi pewną osobliwość w ta- 
mecznej okolicy. Wszystkie Ołtarze, posadzka, 
chrzcielnica są z marmura krajowego, wyrobione mi- 
sternym dłutem Artysty P. Sikorskiego. Obraz umie- 
szczony w Wielkim Ołtarzu przedstawia ŚŚ. TRÓJCĘ 
pędzla P. Suchodolskiego. © Lecz najbardziej zasłu- 
guje na uwagę wielce melodyjny Organ, budowy zna- 
nego nam w kraju i za granicą Artysty P. Mateusza 
Mielczarskiego, który z całym poświęceniem się swe- 
mu zawodowi i z największą sumiennością odpowie- 
dział godnie położonemu w nim zaufaniu. £. Ludwik 
Lam, fabrykant ram pozłacanych, również dopomagał 
w tem- dziele swą. trafną radą i czynami. « Wzmian- 
kowanym przeto -Artystom naszego kraju, należy się 
oddać słuszną pochwałę i podziękować publicznie, 
za dzieła, któremi wielce przyczynili się wupiększeniu 
tego Kościoła. Konsekracja tej Świątyni przez JW. 
Biskupa. Benjamina: Szymańskiego ma nastąpić na 
wiosnę, obszerniejsze przeto opisanie, wszystkich 
szczegółów, wówczas uskutecznionem zostanie. W koń- 
cu należy uczynić wzmiankę, że J. X. Juljan Brze- 
ściański uskuteczniwszy tę. mozolną pracę, z rozpo- 
częciem wiosny ma zająć się nowem dziełem, t.j. 
budową wspaniałego piętrowego Szpitala dla Starców 
i Kalek, który jest również wspaniałą darowizną $. p. 
Tadeusza Doria Dernałowicz. . 

— Grudzień v. ż. był. łagodny, suchy i napół po- 
godny. Średnia temperatura całego miesiąca zimna 
0,4 stopni R., 0 1,7 — stopni R. wyższa jak. w nor- 
malnym stanie, (— 2,1 stopni R.). Pierwsze pięć dni 
i ośm dni od 17go do 24go, odznaczały się łagodną 
temperaturą; przeciwnie pięć dni. od 6go do 10go i 
siedm ostatnich dni były zimne. W ogóle tempera- 
tura Grudnia była zmienna, gdyż siedm razy stan 


. swój zmieniała. Najwiękcze ciepło 4.3 R. dochodziło 
„dala lgo, największe zimno 10,1 R. było dnia 8go. 


"Barometr utrzymywał się wysoko. Średnie wil- 
gotność powietrza miesięczna jest 14,0 biorąc 100 
"za zupełne nasycenie atmosfery parą wodną. De- 
"szcze i śniegi rzadko i nieobficie padały; ilość wo- 
"dy spadłej z deszczu i śniegu co do wysokości wy- 
nosi 7,8 linij paryzkich o 10,0 “linij paryzkich 
mniej jak zwykle. W całym miesiącu było dni 
pogodnych 4, napółpogodnych 5, pochmurnych 22, 
deszczu 3, śniegu 2, mgły 5, wiatrów mocnych 8, 
"wiatr panujący zachodni. Średnia wysokość wo- 
dy na rzece Wiśle pod Warszawą stóp 2 cali 5,2, 
wysokość wody nagwiększa dochodziła d. 26go stóp 3 
cali 2, najmniejsza od 18 do 22 stóp 2 cali O nowej 
miary polskiej. 


— W Sobotę miał miejsce w Ruskim Klubie świe- 
tny bal, zaszczycony obecnością JW. Hrabiego Na- 
miestnika i Jego Małżonki. 


.— Za duszę ś.'p. Hrabiego Konstantego Ordynata 
Zamoyskiego, zmarłego w Londynie, po krótkiej cho- 
-robie, dnia 9 Stycznia r. b., w 67m roku życia, odbę- 
dzie się żałobne Nabożeństwo. w Kościele XX. Refor- 
matów we Wtorek dnia 16go b. m. o godzinie 10tej 
„z rama.  (594.) 

— Jutro w Kaplicy Literackiej przy Kościele Me- 
tropolitalnym Ś. JANA w Warszawie exystującej, odbę- 
dzie się Nabożeństwo żałobne o godz: 9ej. z rana, za 
spokój duszy ś. p. Jana Szwede, Członka Archi-Kon- 
fraternji Literackiej; na które Seniorowie, Familję 
zmarłego, wraz ze Współbraćmi, zapraszają. © (625.) 

— Wiktorja z Bolestów Kobylżńska, opatrzona ŚŚ. 
SAKRAMENTAMI, przeżywszy lat 37, dnia 13 b. m. 
zeszła z tego świata. Exportacja zwłok nastąpi: z Ko- 
ścioła Pragskiego, na cmentarz Pragski, dnia jutrzej- 
szego o godzinie 1szej po południu; na którą, pozo- 
stały Mąż wraz z Synem, zaprasza Krewnych, Przy- 
jacioł i Znajomych. (684.) 

— W dniu 17 b.m., t. j. w Środę, o godzinie 10tej 
z rana, odbędzie się Nabożeństwo żałobne, za spo- 
kói duszy Ś. p. Kazimierza-Alexandra Sutkiewzcza, 
w Kościele po-Sernardyńskim; na które, zaprasza 
się Przyjacioł i Znajomych.  (572.) 
` — Za spokój duszy nieodżałowanej pamięci Zofji 
z Tafiłowskich Słępkuwskżej, w dniu jutrzejszym, jako 
w drugą rocznicę Jej śmierci. odbędzie się o godzi- 
nie Stej z rana w Kościele XX Franciszkanów, żało- 
bne Nabożeństwo; na które, niepocieszony Mąż po 
stracie ubóstwianej Małżonki, Krewnych i Znajomych, 
zaprasza. (624.) 

— Za duszę ś. p. Józefy Bednarskiej, odprawiać się 
będą Mszę Święte, przez cały tydzień codziennie, to 
jest od dnia 14go b. m. do d. 20 t. m. w Kościele XX. 
Reformatów: na które to Msze Święte zapraszają dzie- 
ci zmarłej, Familje, Przyjacioł i Znajomych.  (597.) 

—Marja z Roszkowskich Gźne/t, opatrzona ŚŚ. SA- 
KRAMENTAMI, zasnęła w BOGU dnia 12go b. m. 
Stroskany po wieodżałowanej stracie Syn z Żoną, 
Córkami i Wpukami. zaprasza Krewnych,Przyjacioł i 
Znajcmych, na obrzęd wyprowadzenia zwłok z Kościo- 
ła XX. Heformałóiw; na cmentarz Powązkowski odbyć 
się mający w dniu dzisiejszym © godz: lszej po po- 
waniu; wdpiu zaś 19 b.m, t j: wPiątek, na Nabo- 
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żeństwo w Kościele RX. łeformatów, o godzinie 10tej 
z rana. (617.) | 

— Marja Brzozowska, po długich cierpieniach, za- 
snęła w BOGU, przeżywszy lat 4 i miesięcy sześć. ` 
W smutku pogrążona Rodzina, zaprasza Krewnych, 
Przyjaciół i Znajomych, na wyprowadzenie zwłok jej, 
dnia jutrzejszego o godz: 4tej po południu, z Kaplicy ; 
XX. Heformatów, na cmentarz Powązkowski. (637.) 

— Wczoraj przeniósł się do wieczności w Warsza- 
wie, ś. p. Antoni Anderlini, Obywatel tutejszy, ozdo- 
biony Medalem pamiątkowym Stej HELENY. Ś. p. An- 
derlini urodzony we Włoszech, zjednał tu sobie po-- 
wszechny szacunek i życzliwość, które i za grobem _ 
pamięci jego towarzyszyć będą. | 

— Dnia 28 z. m. w Wilnie, zmarła Xżna Kunegun- 
pa z Hr: Platerów Ogińska. Mnóstwo ladzi, odpro- 
wadziło jej zwłoki na wieczny spoczynek od Kościoła | 
Śgo JANA na cmentarz Roszę. Zmarła znaną była 
z dobroczynności; wspierała ubogich, a wiele osób; 
wstydzących się żebrać znajdowało: u niej stół lub | 
zasiłek pieniężny. ' 

—W tych dniach, otrzymaliśmy wiadomość o zgonie 
dobrze znanego Warszawie Dra Zetzkołda, Radcy go- 
spodarskiego, Członka 38 towarzystw uczonych, ka- ` 
walera Orderu Orła Czerwonego III klassy, kilku za- ` 
szczytnemi ozdobionego medalami, założyciela Składu 
Nasion rolniczych obecnie własnością P. J. G. Berliń- 
skiego będącego. Ś. p. Betzkold zmarł w dobrach swo- . 
ich Gr abow pod Frankfurtem nad Odrą d. 26 z. m. i r.` 
Urądził się oń w Xięztwie Meklemburgskiem, nau- 
ki agronomiczne i tak zwane Kameralja studjował 
w Wiirtzburgu, następnie bawił dość długo we Wło- 
szech w. rodzinie. Hr. Bacciochi i Camerata, potem 
w Węgrzech gdzie zarządzał rozległemi dobrami Hr: 
Ludwika Batthjany. Sprowadzony przez nieodżało- 
wanej. pamięci Piotra Steinkellera do Żarek osiadł 
w naszym kraju, wyuczył się jego języka, tak Że pisał 
w nim nawet poprawnie, i tu przeszło lat 20 rozwijał 
swoją pożyteczną działalność. Nie jedno zastosowa- 
nie wynalazków zagranicznych, nie jedno ulepszenie 
w gospodarstwie, jako też zaprowadzenie Systematy- 
cznego handlu nasionami rolniczemi zawdzięczamy 
ś. p. Betzholdowi, dla tego też to pośmiertne poświę- 
camy mu wspomnienie. 


— 


— Wczoraj o lej z południa, Prof: Szkoły Głównej 
Doktor Zewesłtam, rozpoczął szereg wykładów 0 lite- 
raturze bieżącego stulecia świetnym wstępem, w któ- 
rym skreśliwszy co nazywamy literaturą i dawszy 
kilka ogólnych estetycznych definicji, przeszedł ma- 
stępnie do samych objawów ŻyCia narodów w ich 
dziejach, piśmiennictwie i wykazał zarazem tę dą- 
żność ogólną, skutkiem której. jak znikają obecnie 
przestrzenie między różnemi narodami, tak też usu- 
wają się dzielące ich dotąd zapory praw, obyczajów 
i zwyczajów, a tem stmem wszelkie nabytki jednych 
narodów na polu wiedzy i oświaty stają SIĘ wspóluem 
dobrem `° wszystkich. W kilkunastu wierszach nie 
mogliśmy streścić nawet żywego i kwiecistego słowa 
Professora, przeplatanego żręcznemi zwrotami i kil- 
kudziesięcia wierszami Bogdana Zaleskiego. Rznci- 
liśmy tu kilka myśli asłyszanych w auli nie z preten- 
sją zdania sprawy 0 całości, ale raczej dla podzieleni 


się z Czytelnikami cząstką doznanych wrażeń, dla za- 
chęcenia ich niejako do pilnego uczęszczania na te 
tak zajmujące wykłady. Poważamy się tylko zwrócić 
uwagę Publiczności, że na tego rodzaju zebrania spó- 
źniać się nie wypada, jest to uchybienie dla wykłada- 
jącego, dla słuchaczy, którzy przez pół godziny na- 
rażeni są na ciągłe roztargnienie i słuchanie skrzy- 


. pienia drzwiami, Osób znajdowało się około 700. 


— Jak się dowiadujemy, koncert na dochód Zupy 
Rumfordzkiej dać się mający, odbędzie się pod kie- 
runkiem Dyrektora P. Miiachejmera. À 

— We Środę o godzinie 8ej wieczorem w Sali Re- 
sursy Obywatelskiej, będzie miał miejsce Koncert Pa- 
ni Majeranowskiej przy udziale Dyrektorów Dobrzyń- 


` skiego i Moniuszki, P. Zarzyckiego pianisty i P. Thal- 
'griina wiolonezelisty. Biletów numerowanych po 


rs. 1, i nienumerowanych po kop. 60 dostać można 
we wszystkich znaczniejszych Xięgarniach. Niewąt- 
piemy, że Publiczność licznie: zgromadzi się na ten 
koncert pożegnalny naszej utalentowanej śpiewaczki. 

— Wczoraj najpiękniejsza służyła nam pogoda, 
ruch też w mieście był wielki, zwłaszcza w godzi- 
nach po południowych. , , 

— W Sobotę w Fortepjanie Berty, w wdzięcznej ro- 


i Franka, wystąpił po raz pierwszy P. Tatarkiewicz, 


uczeń artysty naszego P. Trapszo. Wystąpienie to, do 
nader szczęśliwych liczemy, i tak dla sceny naszej jak 
dla młodego debiutanta, życzemy aby dalsze wystąpie- 
nia jego równie udatnemi były. Kształcony przez do- 
świadczonego Artystę, P. Tatarkiewicz, wie zapewne 
jak wiele warunków wymagają role Kochanków, jakie- 
go to starannego wyrobienia, n. p. głos potrzebuje, 
ile swobody a szlachetności należy umieć nadać ru- 
chom, i wiele to jeszcze innych rzeczy jest ko- 
niecznych. Zbyt zapalczywych oklasków górnych stref 
za sąd stanowczy debiutant uważać nie powinien, ale 
z drugiej strony może liczyć na życzliwe usposobienie 
publiczności, bo na nie w istocie umiał sobie od razu 


„zasłużyć. Pani Bakałowiczowa onegdaj jak i zawsze 


była zzchwycającą Berig a Szczególniej w scenie, kie- 
dy piosnka Franka dawne w niej wywoływyła wspo- 
mnienia. . rac 

— Wczoraj na nowej Krotochwili „O gdyby nie ja,” 
tłomaczonej zfranenzkiego, przez Dra. P., z muzyką 
układu P. Augusta Radwana, bawiono się wesoło; PP. 
Chomiński i Ostrowski, wyborną grą wielce się do te- 
go przyczynili. Maskarada była nader liczną, znajdo- 
wało się bowiem osób 750, jak na pierwszą Maskara- 
dę rzadkiem to jest ZJawiskiem. Masek było nie wiele, 
a między dominami ukazał się i Krakowiak. 

— W Dolinie Szwajcarskiej przy dość licznem ze- 
braniu publiczności, misło miejsce wczoraj pierwsze 
przedstawienie sławnego tancerza na jednej nodze 
Fiegla. Tańczył on Bollero i Polkę, między tańcami 
orkiestra wykonała różne utwory muzyczne. 

— P. Świeszewski, Artysta ramatyczny, występu- 
jący obecnie w Krakowie, ma jąk nam mówiono, 
wkrótce powrócić do Warszawy. 

— Jutro o godzinie 10ej, minut © w wieczór przy- 
dada nów: Xiężyca. 

Dr d'Anns, w dniu wczorajszym przyjechał z ze- 
granicy do Warszawy. 

—Pan Leon Żarkowskż Emeryt, b. Nauczyciel w Tn- 


` 
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stytucie Panien, w Nowej Alexandrji, wybiera się do 
Siedlec, aby uczynić zadosyć woli tych Osób, które 
życzą sobie pobierać tam lekcje tańców. 

— Zawiadamia się niniejszem, że Spółka Fabryki 
fortepjanów, istniejąca dotąd pod firmą J. Hofer et J. 
Hinz, w Warszawie, w dniu 11 b.m., urzędownie roz- 
wiązaną została, i że cała Fabryka przeszła na wyłą- 
czną własność Juljana //żnz, pod którego firmą i kie- 
runkiem nadal prowadzoną będzie. (631.) 


Wiadomości Zagraniczne. 

ANGLJA. Londyn 9go Stycznia; — W tych dniach 
zmarł w 83 roku życia, Laurence Sulivan, Szwagier 
Lorda Palmerstona. Służył on w Ministerstwie wojny ' 
a następnie był członkiem Rady Tajnej. — Pogłoska o 
strzale do Lorda Namiestnika Irlandji, podczas prze- , 
jezdu pociągiem na kolei żelaznej rozchwiała się sku- 
tkiem wyjaśnienia rzeczy. Wiatr nachylił żerdź tele- 
graficzną na stronę kolei, koniec tej żerdzi uderzył o 
lokomotywę nadchodzącego pociągu i sprawił łoskot, 
w którym rzeczywiście zdawało się słyszeć huk wy- 
strzału. Później znaleziono koniec złamanej żerdzi 
na drodze i rzecz cała wyjaśniła się. (N. P. Z.) 

FRANCJA. Paryż, 8go Stycznia. — Na dzisiejszej 
giełdzie rozszerzyła się pogłoska, że pomiędzy Rząda- 
mi Frańcuzkim i Mexykańskim zawartą została kon- 
wencja dotycząca ewakuacji Mexyku. W skutku tego 
kursa papierów znacznie się podniosły. Z drugiej stro- 
ny znowu głoszą, że toczą się układy osobiste między 
Cesarzami Napoleonem, Franciszkiem-Józefem i Ma- 
xymiljanem w przedmiocie środków, któreby pozwoliły 
oznaczyć Gabinetowi Washingtońskiemu stanowczy 
termin ustania okkupacji Mexyku przez wojska Fran- 
cuzkie. — Z Rzymu donoszą, że Bogio, który się tam zno- 
wu udał, był przyjmowany lecz nie przez Ojca Ś. tylko 
przez Kardynała Aotonellego. — Wiadomości z Hisz- 
panji są ciągle niedokładne. Prim ma do 2,000 ludzi 
około siebie. Madryt jest spokojny, ale rząd nie zdaje 
się liczyć na załogę, gdyż powołał 5,000 żandarmów. 
W ogóle korrespondencje z Hiszpanji zapowiadają 
zwycięztwo Prima, ale twierdzą że rzecz cała nie wy- 
jaśni się wcześniej jak za dni 20. (/nd. Bel.) 

Paryż, dnia 9go Stycznia. — Minister Oświecenia 
Publicznego polecił, aby wszelkie rodziny pobierające 
wsparcia publiczne, obowiązane były posyłać swe 
dzieci do szkół publicznych Świeckich. — Czas zabaw 
zbliża się. Pierwszy bal w Tulerjach będzie 17go, a 
18go pierwsza wielka zabawa w „Hôtel de ville“. Ju- 
tro także P. E. Girerdin daje wielki obiad, na cześć 
P. Ollivier i jego artykułu wstępnego w dzienniku 
„Presse“. — Panna Patti wywółuje furore swym śpie- 
wem w Marsylji. Bilety na pierwszy jej kontert, mi- 
mo wysokich cen, w kilka godzin rozprzedano. (Nord.) 

WŁOCHY. — Z Włoch donoszą, że Parlament został - 
odroczony do Ż2go b. m. Zdaje się, że Ministerstwo 
chce zyskać czas do obmyślenia swych postanowień. -— 
W Rzymie dnia 9go odbył się Konsystorz, na którym 
prekonizowano jednego Patrjarchę, trzech Arcy-Bi- 
skupów i dwudziestu Biskupów. W liczbie prekoni- 
zowanych Arcy-Biskupów był Poznański i Gnieźnień- 
ski, Hr. Ledóchowski. Papież nie miał przy tej sposo- 
bności żadnej allokucji. (Schl. Ztg.) 


zma 


h ; i. ciąg). Do tego Nru dołącza się rycina Paryzka. 


— RoZMATTrOŚCI. = Muzeum Raucha, Rzeźbiarza, 
wystawione w Berlinie, obejmujące modele: wyko- 


'nane powiększej części w warsztacie tego zmarłego - 


artysty, otwarte zostało dla Publiczności. = Na nieu- 
stającej Wystawie Przemysłowej w Berlinie, wystawio- 
na jest Francuzka machina, ża której pomocą można 
codziennie złożyć i skleić 50,000 kopert. = Przemy- 
słowcy: w Nicei, Cannres, i t. d „skarżą się, że w Szwaj - 
carskich hotelach, > mianowicie "w. Vevey, podają ja- 
3 dłospisy, na których na odwrotnej stronie umieszczó- 
na jest lista osób zmarłych ma cholerę w Nicei i t. d. 
m W roku 1868, sprzedano oleju skalaego, w Amery- 
ce za. 15 miljonów funt: szterlingów, która to simma 
równa się jednej czwartej części wartości bawełny, 
„W najurodzajniejszym roku w.Stanach Zjednoczonych 
zebranej. Zważając przytem, - że źródła oleju skalne- 
go dopiero przed niespełua czterema latami odkryte 
zostały, to przyznać potrzeba, że dctąd w historji han- 
dlu niema. przykładu tak szybkiego rozwinięcia się 
jakim artykułem handlu, jakie przedstawia olej skal- 
ny. — W Elblągu urodziło się dziecię, a raczej dziwo- 
twór, który tąm nazwali „Syreną.” Obiedwie nogi 
miało zupełnie zrośnięte, wszelako możną było w nich 

. domacać się dwóch osobnych kości; pięty, obrócone 
` były naprzód, a 10 palców na tył. Płód ten był bez- 
płociowy iżył tylko kilka minut. — Pewien grzeczny 

, młodzieniec, przyszedł raz odwiedzić znajomą Damę 
nieco słabą, u której dawno już niebył. Przy poże- 
gnaniu, Dama chcąc wymówić młodzieńcowi długą 
„Jego niebytność, powiada mu; „no teraz chyba Pan 


już na mój pogrzeb przyjdziesz...” „Z przyjemnością 
zawsze słażyć będę Pani na jej rozkazy,” odpówie= 


dział roztrzepany kawaler, 


Szarada. š d 
Czwarta i pierwsza pływa, zaś trzecie i czwarte 
Bywają do okrycia liche, lub coś warte; i 
Czwartego z drugim szukaj u zwierząt, lecz przecie 
Nie u wszystkich w ogóle znaleźć go możecie; 
Pierwsza druga tych grzeje co się zimna boją, 
Więc liczne pierwsze czwarte w zimie w nią się stroją. 
Drugie czwarte rozliczne znajdziecie na ziemi; 
A wszystkie zaś ozdobne wdziękami cudnemi, 
Ufne w swoją: zalotność i w powabów siły 
Nie jednego trzeciego z. drugim ujarzmiły, 

(Zeszła Szarada, Pustota). 


6 def Wiadomości Literackie. 3 
yii Bibljoteka Warszawska, zeszyt lszy ną rok 
1866, wyszedł z druku i zawiera: Pieśń o Rolandzie, pr - 
~ kład S. z Ż. D. Treny Jana Kochanowskiego, studja ai 
" cjana. Mato Virgem: Kronika Paryzka. Fistorja literatttry 
francnżkiej. Wydawnictwo Instytutu francuzkiego, wiek XIV. 
La famille Benoiton, komedja Pana Sardou, w pięciu aktac 

„ Carmosine, trzech aktofta komedja Alfreda de Musset. Kro 
niką literacka, Stanisława Łaskiego, Wojewody Sieradzkie- 
gô, prace z przemową Mikołaja Malinowskiego, Wilno, 1864 r., 
przez Adamowicza. Życiorysy Plutarcha, Arystydes i Kato 
starszy, Dra Zwolskiego, przez J. Izd:. Lud i jego. zwycza- 
je, Kolberga, Sandomierskie, przez K. W. Wójcickiego. 
Rozmaitości. Chodowiecki Daniel. Teatr w Chinach, Ludożer- 
stwo. Wiadomości literackie. Dostrzeżenia metereologiczne. 
— Tygońśnik Miód Nr 1 wyszedł z druku i zawie- 
ra: Wspomnienia 'z moich podróży (dokończenie); Kronika 
zagraniczna, Augusta Jeske; Pogadanka tygodniowa; Q u- 
biorach: Opis ryciny, Przepisy kuchenne, Ohrust; Korres. 
pondénnja; Doniesienie. — W dodatku mieści się powieść 
„Gabrjela* szkic obyczajowy, oryginalnie napisany (dalszy 
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— Młosy Nr 28wyszedł z druku i zawiera: Król Leo- 
pold Iszy, przez J. Belejowską; Szkice i obrazki Zygmunta 
„Chlebickiego Józefowicza: I. owy ad, Salomona; /Mathjas 
Rosen, przez K. WŁ. Wójcickiego; Edward Kloe, powieść Te- 
-odora Tomasza Jeża (ciąg dalszy); Boska“ komedja Dantego. 
Piekło, ustęp z pieśni; VII, przekład Juljama. Korsąka; Fry- 
-cower przy kośbie,. -przez Giel...; Na: morzu, wiersz Teofila 
Lenartowicza, Piósenki ulic ilasów, V. Hugo, przez Mirona; 
Korręspondencja ze Lwowa, przez Au: Ur:; Korrespondencja 
z Paryża; Ryciny: Portret króla Leopolda I (Rysunek'fr. 
'Tegazzo, drzeworyt z pracowni J. Minheymera); -Portret 
Mathjasa Rosen <(RySunek+F. Tegazza, * drzeworyt z | praćo- 
wni J. Minheymera); Boska, komedja Dantego, Piekło, pieśń 
VHI /(IHustracja, Gnstąwa Dore); Frycowe przy kośbie (Ry- 
sunki Fr, Kostrzewskiego; drzeworyty z pracowni J, Styfiego, 
A. Regulskiego 1 Popowskiego). A da. 

'— Wygodnik FHilustrówamy, Ner 320, wyszedł 
*z druki i zawiera: Pioshka koszykarza (z 5ma drzewoty- 
tami); Kronika: tygodniowa; Przegląd polityki zagranicznej; 
Przegląd muzyczny; Klasztor PP. Norbertanek na Zwierzyń- 
cu w Krakowie (z drzeworytem); Matjas Rozen (z drzew:); 
Okolica Krosna (z drzew:); Jan Długosz (dokończenie); Wit 
Stwosz, obraz Matejki na Wystawie Sztuk Pięknych w Wat- 
szawie (dokończenie); Szkice i typy Wansz: (z drzeworytem); 
Jutrzenka. Nowego Roku, poezją;, Nekrologja z drugiego pół- 
rocza 1865 r.; Dwie nędze, poezje; Korespondencja Tygo- 
dnika Ilustrowanego; Drobiazgi artystyczno-archeologiczne 
(dokończenie). | 

— Wędrówiee, Ner 158, z d. igo Stycznia 1866 r., 
mieści: Królestwo Kambodży, wyjątek z podróży Ps Mouhot 
(dalszy: ciąg, z '3ma  drzeworytami); Barberyna, przez A. de 
Musset (dalszy ciąg); Karykatury Bertalla; Bal u Państwa 
X.., część druga (z 7ma drzeworytami); Mechaniczna koleb- 
ka (z drzeworytem); Ryszard Oobden (dokończenie); Kroni- 
ka zagraniczna; Zegluga, wiersz; Zbiór oliwek w poładnio- 


wej Francji (z drzeworytem). . 


— Forza, Nr 1, wyszedł z druku izawiera: Od wydaw- 
cy; Co też słychać w Warszawie? (opowiadanie rzemieślni- 
i); Poezja o Dwóch Pustelnikach (podanie ludu z Górne- 
go Szłązka); List z Ozarnożył pod Wieluniem; Proces o gru- 
-szki (powiastka); Ważniejsze zdarzenia; © trichinach i nie- 
‘bezpiecznej chorobie żwanej włośnicą; w końcu zagadka: 

— Msmiotek, Nr l, wyszedł z druku i zawiera: Listy 
Franciszka Kunika do Kazimierza. Goralczyka (dokończe - 
nie; Anioł Pański, Mędrcy z krajów wschodnich; Janek 
z ścislawicy. i U 


Świeżo sprowadzone z Zagranicy: 
AMrtyficyalne Ząbki SZtuczne; przytem Speey- 
fiki roślinne, wyleczające szybko ina dłu- 
gie łata wszelkie Cierpienia zębów, nawet 
najbardziej „popsutych, Vez ich wyrywania: Najnowszy 
sposób uleczenia Słabości uszu i głąchoty. 
Bons od bólu w różnych częściach ciała; oraz Amour, 

omocne szczegąlpićj do upiększenia każdej płci i w każ- 
Bym e Palczyki do czyszczetia zębów, 
do nabycia sa’ CêNG bardzo: względną, UJ Neuman, 
'Dentysty Paryzkieg0, na Krakowskiem Przedmieściu “Nr 23 
(nowy), blizko Poczty, w godzinach: od 12ej ozana; i od: 3ej 
do żej z południa, gdzie zaraz © Skątkach nie- 


zawodnych każdy się przekona ma prakty- 
ce, od 80stu Hat renomowanej Europie. 
; r 208). 


DONIESIENIA. 
Zupełny Zbiór Premjów 
Krakowskiego Towarzystwa Frzyjącioł 

Sztuk Pięknych, 
od zawiązku tegoż do obecnej chwili, 
złożony z 11stu rycin, w ramy orzechowe oprawnych i oszkło- 
nych, jest do odstąpienia za cane TS. 45: — Bliższą wiado- 
mość powziąć można w Składzie Papieru Antoniego 'Szu- 
stra, przy placu Teatralnym w Warszawie. (207.) 


E M 


zapadał 


„a 


4 
Ef 


— zi ozew Edyktalny. (©. 1. 17,114. Nr 11/65).— 
Anna Pe żona Friedricha Koehl w Bogu- 
/_ szycach, wniosła przeciw swemu mężowi Skargę 0 roz- 


| wód, ponieważ tenże Ją, już więcej jak łat dwa: 


z Idahiitte w Powiecie Pleszewskim, złośliwie opuścił. 
Wzywa się więc niniejszem oskarżonego, którego 
miejsce pobytu jest niewiadomem, aby przed pod- 
, pisanym Sądem w przeciągu 3ch mięsięcy, najpó- 
, źżniej do dnia 28 Lutego 1866 r., przed południem 
| o godzinie wpół do 12tej w Sali ustępowej Nrem 6tym 
| oznaczonej, przed Sędzią, Powiatowym Panem Dr. 
Gempp' w oznaczonym terminie się zgłosił, na poda- 
ną skargę odpowiedział i co dalej uczynić wypadnie 
przedsięwziął; w przeciwnym bowiem razie małżeńswo 
za rozwiązane uznane będzie, a on jako strona winna 
osądzony i na wydanie czwartej części majątku skaza- 
nym zostanie, — Bytom (Beuthen), 4 Listopada 1865 
roku. Królewski Sąd Powiatowy Wydział Iszy. = 
j JUTRO 
Bal kostjamowy, ; 
7 icy Pięknej pod Nrem 17134, na którym to do- 
CEE A OREA Kae będzie; rżybżóś Bufet należy- 
cie zaopatrzony tak w potrawy jakoteż i napoje, a dla 
„odpoczynku Szanownych Gości, urządzony po tańcu zo- 
(stat Ogród zimowy. (79.) 


SETE E GB SB tw s; 
| Biuro Informacyjne Nauczycielskie 
| KAROLINY SZWARCER, 


ma do rekomendowania różne osoby i różnej narodowości, 
poświęcające się zawodowi Nauczycielskiemu, oraz do to- 
warzystwa lub Matkowania, Zarządu, Bony, Polki i Cudzo- 
ziemki. Osoby zajmujące się dochodzeniem na godziny P 
przyjmujące u siebie, do udzielania muzyki, wykładania 
przedmiotów klassycznych i konwersacji języków , w domu 
po-Missjonarskim obok Kościoła Sgo Krzyża, Ner 1 (nowy), 
Tamże jest Pokoik z alkową do odstąpienia. (533.) 
E Ape 


danym będzie 


a 
przy ulicy. Trębackiej pod Nrem 631, w nowo urządzo: 
p nym Salonie, przy rzęsistem oświetleniu Salonów, mu- 
(zyka grać będzie. Zącznie się o godz: 9ej wieczór. (683.) 
aip By glug POS uggi 
STU Sa do sprzedania: Kozeta, 6 Krzeseł 2 Fote- 
5) le szabowane masiy mahoniowe wełnianym a- 
marantowym adąmaszkiem kryte. Oraz stół 
przed kozetę. Wszystkie w dobrym stanie. Wia- 
domość przy ulicy róg Piwnej iPiekarskiej pod Nr 166 na 
lem piętrze od froutn. (61). 


POKÓJ 


m Akuszerki, wygodny, dla osób pragqących odbyć słabość. 
| Przy ulicy Bednarskiej, pod Nr 2678b.e J. IP. (589). 
f 
| 


” 


Ewt|S +6 WAS 
Jutro, to jest d. 4 (16) Stycznia, 


Al 


| PREZ EGZGEZOP OEB a EZ M 

_ ę Narzędzia Mierniczo-Niwelacyjne 

i uJ. Pik, Optyka M. Warszawy, ulica RA P 4978 
l 14,707). 

| dna dd a W OOP 

| 

| 


W. b. Pałacu Zamojskich, na Nowym-Świecie, 
są do ILLAR ; 


NB dw BiLLARDY 


* Wszelkiemi rekwiżytami, za cenę umiarkowaną. — Wiadę. 
Mość w Cukietni w tymże Pałacu. (264.) 
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TAPIGER i 


Olecz tylko taki, któryby znany był jako -porządnyg 
oczłowiek, znający dobrze roboty Meblowe, możeg 
gmieć stałe miejsce. Wiadomość u samego właści-9. 
ociela Magazynu Mebli przy rogu ulicy Niecałej. © 
8 (Nr 385.) e 


© 
2800000000009000000066065090 0:060600. 


Przyjechali dó Warszawy: 

Brauliński Jan X. z Jarganowa nr 625; Deskur Henryk Ob: 
z Lublina nr 625; Jankowski Maur: Ob: z Roszczyk nr 453; 
Kurella Jan Ob: z Tuły nr 1574; Paraziński Juljan Ob: z Tu- 
ły nr 713; Witkowski Jaljan Ob: z Wilczycy nr 1355. 

W'yjechali: Beczkowicz Teodor Sędzia do Wetrichlina; 
Deskur Józef Ob: do Radomia; Jasiński Sew: Ob: do Rawy; 
Kisielnicki Józef Ob: do Stawisk; Majewski Jan Ob: do Pułtu. 
ska; Skarbek Hen: Hr: do Przyczołek. | 

Przyjeehali z Zagranicy: Brachogiel Albert Ob: 
z Coblentz nr 584; Ostrowski Stau: Ob: z Krakowa nr 2794; 
Sack Fryd: Kupiec z Podsdamu nr 585;, Waligórski Onufry. 
Architekt z Krakowa nr 2744. . naj 

Wyjechali Zagranieę: Plewe Bernard Ob: doKró- 
lewca; Watroszewski Marceli Ob: do Berlina. cyt 


fńarety, Omnibusy i Poczty Wozowe. ' 
Codziennie: ję 
Gmnibusy: do Radomia o godz: 10ej rano; do Lubli- t 
na o 6ej po południu; do Sochaczewa o 6'/, po połud:; do“; 
Brześcia Lit: o 7ej po południu, — K arety: do Lublina: o = 
lej po połud;; do Suwałk o:2ej po połud:; do Radomia 0 674 * 

po południu. — W Poniedziałki, Środy, Czwartki i Soboty, 

Wózkowa do Piaseczna 0 godz: lżej w południe; w Ponie- 
działki i Czwartki Karetki 6 godz: 6ej wieczorem. k 


Rozkład jazdy na kolejach żelaznych, i 
Warszawsko- Wiedeńskiej i Warszawsko- i 
Bydgoskiej, od d. 15 Sierpnia r. b. p 
Pociągi osóbowe odchodzą. sy , 

a. Na drodze żelaznej Warszżawsko: Wiedeńskiej: z Wat-' 
szawy o godzinie 6tej rano; ze Skierniewic o godz. 71m. 44 : 
rano; z Piotrkowa o godz. 9'm.47 rano; z Częstochowy o godź;/ 
11 m. 56 rano, staje w Sosnowcu o godz. 2 m. 10 po „po , 
łudniu; w Granicy o godzinie 2 po południu; łączy. sig., 
z pociągami zagranicziemi które przybywają: do Krakowa 
o godzinie 5 m. 22 po południu; do Lwowa o godz. Bmt 
32 po południu; do: Wiednia o godz. 5 m. 18 rano na drh- 
gi dzień; do Wrocławia © godz. 8 m. 32 wieczór; do Berli-'; 
na o godz. 5 m. 40 rano na drugi dzień; do Drezna o godz. 
3 m. 45 rano na drugi dzień, i * 

ò. Na drodze żelaznej Warszawsko- Bydgoskiej: ż War- 
szawy o godzinie 2 po południu; ze Skierniewic © godzinić ! 
3 m. 50 po południu; z Łowicza o godz. 4 m. 19 po poi! 
ładniu; z Katna- 0-godz. 5 m. 27 po poł:; z Włocławka o godz: - 
6 m. 49 po południu; z Nieszawy ogodz. 7 m. 19 po połu- 
dniu; staje w Aleksandrowie o godz. 7 m. 40 wieczorem, 


00600 


o 


łączy się z pociągami zagranicznemi, które przybywają: do 


Torunia ogodz. 9 m: 21 wieczor; do Bydgoszczy o 
m.24 wieczór; do Berlinw o godz. 5 m. 30 rano 
dzień; do' Brukseli o godzi 5 rano trzeciego dniń; do Patyć » 
Ża o godź. 10 m. 15 rano trzeciego dnia. 

Pociągi osobowe przychodzą, 

a. Z drogi żelaznej Warszawsko- Wiedeńskiej: do Warsza- 
wy 0 godzinie 9 m. 15 wieczór — wychodząc: z Sośnowca ` 
© godz. 12 m. 54 po poładńiu; z Granicy o godz. 12 m. 50° 
po południu; ż Częstochowy 0 gódz.3 m. 11 po połudńin; * 
z Piotrkowa o godz. 5 m. 24 po południu; ze Skierniewic, 
o godz. 7 m. 35 wieczór. : 1 EE. 

6. Z drogi: żelaznej Warszawsko- Bydgoskiej: do Warsżóć!” 
wy. 0: godz. 3 m. 20 „po poładniu— wychodząc: zAdeksandro- 
wa o godz, 9 m.. 25.rano;, z „Włocławka. .o. godz. 10: m.. 2%: 
rano; Z Kutna o godz. 11 m.:48 po południu; ze Skiernig, 
wic-0-godz.-1-m.-30-pe- południu =-=- > 


godz. 10 
na drugi 


t AW = 


Dodatkowe Wiadomości Bieżące. 

~ Dr Antecki przeprowadził się pod'Nr. 2407/8, 
na'ulicę Nowolipie, pierwszy dom obok Komissji Spraw 
Wewnętrznych. Przyjmuje chore dzieci od 4ej do 6ej 
po południu bezpłatnie. (611.) 

— Jan Zurkowski, b. Artysta baletu, udziela lekcje 
tańców. Mieszka przy ulicy Bednarskiej Nro 2814a, 
w domu parterowym W. Banzemera, wprost łazienek 
W. Majewskiego. Nad drzwiami mieszkania Nr 18. 

(16,699.)- 

— Pan Tytus Rakowskż: były Oficer Pułku 3go 
Ułanów byłego wojska Polskiego, raczy zgłosić się, 
lub przesłać swój adress w własnym interesie do 
P. A. Rodkiewicz, przy ulicy Miodowej w Pałacu Arcy- 
Biskupów Nr 492. (595). 


Ostatnie Wiadomości. 


. Depesze otrzymane w Paryżu z Madrytu, pod datą 
10go b. m. w wieczór nie zdawały się być nader po- 
myślnemi dla Rządu Hiszpańskiego. Donosiły one 
że Concha został odwołany, a w jego miejsce przezua- 
czony Serrano. Telegram jednak późniejszy z Madry- 
tu, noszący datę 11go Sierpnia zawiadamia o stano- 
wczej porażce powstańców. Trzy kolumny wojsk Kró- 
lewskich, jedna pod dowództwem Jen. Zabala posuwa- 
jąca się z Malagon, druga pod: wodzą Gubernatora 
z Ciudad-Real od doliny Guadjana,a trzecia od doliny 
Tagu pod Jen: Echague, zmusiły powstańców do opu- 
szczenia gór Toledańskich.— W Saragosie także miały 
miejsce zaburzenia, spokojność jednak wróciła. Pro- 


kłamacja Gubernatora wojennego, rozlepiona 11 zapo=" 


wiada rozproszenie przez wojsko grupp, które wydawać 
będą okrzyki buntownicze. Zapewniają że Prim cofa się 
dalej ku Portugalji, Na prowincji niespokojność trwa; 
w Madrycie powstanie nie zyskuje moralnego popar- 
cia. — Dekretem Królewskim posiedzenia parlamentu 
Włoskiego odroczono do 22 b. m., a to w cełu zy- 
skania czasu na dokładne zbadanie raz jeszcze pro- 
jektów do praw przedstawionych przez poprzednie Mi- 
nisterstwo. 

Pierwsze posiedzenie Sejmu Związkowego Frank- 
furckiego, odbędzie się w tym roku 13 b m. 

„Kieler Ztg.* donosi, że Namiestnik w Szlezwigu 
odmówił przyjmowania prośb o zwołanie zgromadze- 
nia stanów. — Poseł Belgijski przy dworze Austrjackim 
Hr. O'Sullivan zmarł. (Ind. Bel) 


Osoba posiadająca języki: francuzki, nie 
miecki i angielski i doskonale muzykę 
życzy sobie dawać lekcje od 2ch do 3ch 
“T „godzin dziennie za mieszkanie i utrzyma- 
nie. Ktoby zgadzał się na takie warunki, raczy się zgłosić 
do mieszkania Nr 9, róg Jerozolimskiej i Kruczej Nr1582L. 

i (495): 


Dwie Algierki Futrzane, 


gą do sprzedania, jedna z Elek Męzkich za rs. 300, druga 
nadzwyczaj obszerna z Elek Damskich, z kołnierzem, wy- 


łogami i mańkietami, z wyborowych Elek Męzkich za rs. 


‘200. Wiadomość przy ulicy Śto-Krzyzkiej Ner 1324, dom 
Czempińskiego, czwarty od rogu Nowego-Światu, na 1em 
piętrze. (125) 

Teatr Wielki. Dziś, Don Pasquale. (Przez Artystów 
Włoskich. Abonament Lit: A Nr 14).— Tańce. Jutro, Orfeusz 
w piekle. i 


Teatr Rozmaitości. >> Dziś; Fortepjan Berty.— 
O! gdyby nie ja! - Ly” RK 

Gabinet Aletoskopów.— W Sali Resursy Obywa- 
telskiej od godziny liej rano do 9ej wieczór. Cena wejścia 
Kop: 50. Dzieci płacą połowę. (19,419). > 
OSTRYGI QOsiemdzkie iFiolsztyń- 
skie z Flensburga, codzień świeże, nadchodzą 
@ do Handlu Win,i Delikatesów A. Stępkosw= 
TŻ RKkiexo.— Tenże Handel otrzymał świeże RY - 
BY Morskie Turhots | Solleś, oraz SIELA W 
i SIEJE Augustowskie wędzone. (17,448). | * e 


OSTRYGI Ostemdzkie świeże, nad- 
chodzą codziennie do Hand pod firmą Józe:- 
fa Hbr, w Gmachu Teatru, ulica Wierzbo- 
wa. (16,414), 


' Ceny targowe głównych artykułów ży: 
wnoścei.— Średnie ceny głównych artykułów żywności na 
zeszło-piątkowych targach były następujące: Co do nabia- 
łu: Masłaświeżego funt k. 35,solonego k. 30; Śmietany kwar- 
ta k.25; Twaróg k. 9; Ser krowi k. 20; Jaj kopa k. 80:— 
Co do drobiu: Indyk rs. 2 k,10; Indyczka rs. 1 kop. 35; 
Gęś tuczona rs. 1 k.35; Gęś zwyczajna k. 75; Kaczka k. 47/3 
Pularda k. 50; Kapłon k. 60; Kura k. 30; Prosię duże rs. 1 
k. 20, Średnie k. 75.— Co do zwierzyny: Sarna rs. 8; Zą- 
jąc rs. 1 k. 35; Kwiczołów para k.15; Jarząbków para k. 75— 
Co do ogrodowizny: Seler k.3; Kapusty włoskiej główka 
k. 5; Pietruszki wiązka k. 10; Chrzanu wiązka k. 9; Kalafior 
duży k. 22'/,; Buraków, Marchwi i Brukwi, po rs, 1.k. 20; 
Kartofli garniec k.3!/, ; Szparagów średnich kopa rs. Ik. 20.— 
Co do ryb: Szczupaka żywego nie było prawie wcale; Ka- 
raś, Lin i Karp żywy po k 20; Szczupak Śnięty funt k. 15; 
Sandacz iLin po'k. 14; Leszcz k:9. 1 


Ceny Targowe Warszawakie. — Dnia 1! b. m. 
płacono: Za korzec pszenicy od rs. 6 kop. — do rs. 7 kop. 65; 
żytą od rs. 4 k.5 do rs. 4 kop. 95; owsa od rg. x kop, 80 dors. 
1 k. 95; gryki od rs. 4 k, 20 do rs. 4 kop.35;, kartofli od rs. 1 
k.27 do rs. 1 k..35. 


©kowity próby 11, płacono dnia 10 b. m., za wiadro od 


rs. 2 kop. 42 do rs. 2 kop. 50; za garniec od rs, — kop. 70 
do rs. — kop. 81/,. rk 


murs Giełdy Warszawskiej, — Dnia 15 Stycznia 
r. b.: za obligi skarbowe 100 rs. Oprócz kuponu, żądają rs. 82 
k.83!/,, dają rs. — kop. —; 2% Listy zastawae Sgo okresu 
oprócz kup: zao5r4. żądaje rs. 12 k. 51/4, dają rs; 12 
k. 46/4; za (Listy likwidacyjne, żądają rs. —, dają rs. 
80; «4a nową  Kogsyjską pużyczkę premiową z roku 
1865 (oprócz kup:) oryg: Żądają rs 113 k= —, dają rs. — 
k. —; Metalliki Lutowe żądają rs. — KOD. —, dają rs. 
100 kopiejek —; Metaliki Sierpniowe — Ż4dają rs, — ko- 
piejek —, dają rs. 99 kop. 75; za Bilety Banku Cesarstwa, 
oprócz kuponu, Żądają rs, 91 ke —, dają rs. — kop. —: 
za Akcje drogi $eł82nej , Warszawsko Bydg: po. rubli: sx: 
190, żądzją „rs. 67 K. 75, dają rs. 67 k- 25; za altcja Drogi 
żelaznej W.-W. zasztukę żądają rs. x Kr, dają rs. 75 k. —; 
za akcje Głów: Tow: Rossyjsk: Dróg żelaźnych żądają rs. 125 
k. —, dają TS. — k. —; za akcje kolei żelaznej Warszaw- 
sko-Terespolskiej żądają rs. 100 Kop. 50, dają rs. 100 k. —; 
za Obligacje cząstkowe z r. 1835 po Złp. 500, dają rs. 100 k. 75; 
za certyfikaty Banku na oblig: cząst: lit: A. po Złp. 300 dù: 
ją rs. 50 K-50; lit: B. poZłp. 200 bez kuponu, dają czł 47 k. 
— (z ktponami dają rubli srebnych 34. kop. —); za, dowody 
Kommis: Centr: Likwid: dają rubli srebnych 6 kopiejek 15; 
za Pożyczkę Rós: 5tą z r. 1854 oprócz kuponu, Żądają rs. 
88 kop. —, dają rs. — kop. —; za oblig: Głów: Tow: Ros: 
dróg żelaz: po fran: 2,000, ŻĄdają: rs —, dają rs. 92 k. —. 
Za Akcje Fabryczno-Łodzkie żądają rs. 100 k. 50, dają rs. 
100 kop. — Pół impexjały rossyjskie płacono rs. 6 kop. 27. 
Dukaty hol. nowe płacono rs. 3 kop. 65. — Wartość ku- 
ponu bieżącągo od obliców skarbo: rs. 1 k. 16?/,; od listów 


zastawnych k. 3%/,; od Listów likwidacyjnych kop: 48%; od - i 


5tej Pożyczki Rossyjskiej z yokn 1854 rs. 1 k. 25. 


W Drukarni Kurjera Warszawskiego. — Za pozwoleniem Cenzury Rządowej. 


